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8 IO:OOWI 
trumnr Koinendanta ••• hołd Jego · ZOlnierzr 

W, 9.8. Pa.n Marszałek Edwa.rtl 
dz oraz członkowie Rządu: 

'er Kwiatkowski, minister gen. 
i, min. l>.oniatowski, min. Uf· 
m.iIDstrowie GłuchoWSki, Kor

ki przybyli do KJrakowa spe
iągiem wczoraj o godz. 8,15 

a dworeu Marsz. śmigłegoiR.y
ali: komendant naczelny Ziwią
nistów płk. Adam Koc, który 

Krakowa juź w sobotę, oraz 
okręgu kraikov.'lslkiego wice

Senat~, Mikołaj Kwaśniewski. 
tego na dworcu zebrali się: pre 
Ministrow gen. Sławoj-.Skład
onkowie rz:ą.diu, reprezentanci 

h władz państwowych z woje
ińskim i generalicja. 

0 ek śmigły-Rydr& przeszedł pirzed 
ompan.ii honorowej, po czym ·
'ołow~h owacyj zgromadro- · 

ów, udał się na Błonia. 
· stały w zwartych szeregach b. 
boty Legionów 1 2 3 4 5 6 dalej 
ułk ułanów oraz 1 p. arty~erii z 
tami kół pułikowych. 
lek śmigły - Rydz po ode.braniu 

e d gen. Kruszewskiego, przewod 
i rady komendanckiej kÓł pułko 
konał wśród niemiol.kną,cych o
„N1ech żyje!" prizeglądu · kół puł 

R Związk.u Legionistów. 

świętc.ł 
. 8,45 . J.E. Ks. Biskup po~O\VY 
w asyście lic.mego d'UChowień
rawił polową Miszę św. , w czasie 

ehór legionowy odśpiewał szereg 
a orkiestTa wojskowa wykonała 

l regiligijne. Po naboźeństwie Le
odśpiewali „Boże coś Polskę". 

)dz. 9,30 na szkarłatem pr12:yibran.ą 
~.na której wi$liał dUży O:meł Le· 
, ·wszedł Marszałek ~'migły-Rydz · 
·1 przemówienie, treść którego 

Y na sitr. 3-ej. 
Jrzemówieniu Marszałika śmigjtego 
rozległy się entuzjastyc.zne okmy'
f<'h żyje!" i niemilknące długo o
W tym momencie niezi:iczooe tłu
yły Ukochanego W·oćlza, od.pro-

~ go, pieśnią: „Pieirwszej Bryga
trybuny przed Oleandrami. 

Defilada 
roc.zęła się defilada. Na ~ele jej kro 
l>oczty sztandar0we oddZiałów Zw. 

tów, w historycznych mu.nkłluirach 
r. 
lroc p.o złożeniu meldunklll zajął 
za Marszałkiem; defiladę l>roWa 
. Jan Kiruszewsiki. -

lacZeJną komendą Zw. Legio~ów 
owała Pie~za. Kompania K'.adro

czele jej dowódca, in~er geh. 
1{ asprzycki, Z tfumu wśród o· 
i wiwatów paaają iri4zanki _kwie 

Pot~ ild.Zie pułk pierwszy, prowadzo
ny p1zez gen. Dąib-Biernackiego. 

Wszystlne formacje \\·itane są buną 
oklasków. Sypią -się kwiaty. Legioniści 
'dą, wznosząc okrzyki na cześć Wo0dza, 
który saluituje pułki. 

Buł.k r.rowadeony był do zwycięstw 
przeJ; Marszałka śmigłego-Rydza, idz:e 
wśród huraganowych okrzyk~· na c-..P.3c 
swego Wodza. J aika rozmaitość mundu
r0w. Biy~zc-zą. wężyki ge!lera.lskie, widać 
rnun::lury kopistów, obok błękitno-siwych 
legionowych. 

W jednym szeregu obok ministrów i 
wysokich dygnitarzy postępują robotnicy 
i włościanie. 

Zbl·iia Eię t.eiama brygada karpacka, 
która krwawiła się w górach karpackich, 
rozdzielona cd bratniej brygady pierw
szej. 

Drugi pułk prowadzi gen. Malin.owsiki. 
Pułk frzeci idzie pod komendą goo.. Za
jąca. 

Tu szeregi przetykane są gęsto strojem 
góralskim. WiJdać teź wieLu Hucułów któ 
rzy do Legionów wstą,pfili, gdy dtmga bry 
gada na ziemi huculskiej się znalazła. 

Ol"kiesłt'a gra „Pierwse;ą Brygadę". 
Maszeruje p.ułik azWarity pod dowódz

t we.m gen. Kołłą,taja S'I'zednickiego. \V 
pierwszej czwórce 1kroczy gen. Galica. -
Jest to jedt.11 z naj~tdejszych pułków le 
gionowyc:h, kitóry poniósł w bitwach cięż-
kie study. · 

Idzie piąty pułik 11 zU:chowatych''. pro
v~adzony p.rzez gen. Olszynę-Wilczyńskie 
go. Był to pu.łJk, który ·wraz z pułkiem I 
-~.zym ma na swoim sZJtandarze: Krzywo
płoty Łowc•zówe.k, Konary, Pol.siką Górę„ 
Jest to pubk, który pie~s~y 3mobilizował 
.si? też w roku 1918 i ruszyl na odsiecz 
IXVo'>vn. W pie:rn-szej czwórce tego pułku 
postępuje premier gen. Składkowski gen. 
Karaszewi1c~-Tokarrews'ki, minł Poniatow 
ski, ge.n. Bkwarceyńsiki. 
Wśr~ oki:asków i kwiatów ma">zeruie 

!:z.ósty wsławiony bitwami na 'Vnłyniu, 
nad S'toch0dem i Styit"em. Wreszcie ma-

;:. zernje waleczny batali:on szósty, sformo
wany przez mjr. Flesza.ta-Satyra. Nast.~ 
nii.i witani entuzjastycznie maszeruią Be· 
l iniacy, prowadzeni przez w~cemin. gen. 
Głut:ho~i::kiego. Maszeruje pułk drugi uła 
r:.6w, k tórzy maią w s.wej historii Rokif
nę. Pułk ten prowadzi płk. świdziński. 
Defilad<;> za.mylka artyleria legi,mowa, p:ro 
wadzona przez gen. &lioll-Eownackieg.J. 

F'ormacje idą ósemkami. 
W pierwszych szeregach swoich pułków 

i:rrcczyli ministrowie: Kasprzycki, b. pre 
mier Kcściał.kowski, Poniatowski, U1rych 
liczin generałowie, wicemairszałek Sejmu 
Schaetzel, sen. gen. Zarzycki., prezes Z.O. 
O. , gen. Górecki i inni. 

Oddziały mtJa1y try.bunę marsza.łlkow
f ką. wśród entuzjamu i radości. 
Leg~ wznosąc Sponitani~e, nie

mi~:knące ckrzy.kL pozdrawiali Mąrszałka 
śmigłego·Rydza. Cały czas trwania defi
lady był jedną wielką spontaniczną owa
cją: na cześć Marszałka. 

Na Wawel 
Po zakońooen.iu defilady zorganizował 

się pochód, który trasą, udekorowaną 
sztandarami, przeszedł przez mia.sto i za 
trzymał się u st~p wzgórza wawelisikiego. 

Tu u wejścia na drogę królewsk~, na 
czele pochodu stanął Marsz. śmigły-Rydz 
Wll'az ~ członkami Rządu, ~moody Na
czelinej i okręgu kirakOWiS1kiego Zw. Legio 
nistów, udając się wraz z delegacj~ Zjaz 
du Legionowego i ·wojska, niosącą wieńce 
-<lo krypty pod Wieżą Srebrnych D~o
nów. 

U trumny Wielkie
go M·arszałka 

Teraz nast~piła najpodnioślejsza część 
uroczystości. - Wobec pocz.tów sztanda
r·owych oddziałów Zw. Legionistów z ca 
łej Rzeczypospolitej, ustawionych u wej · 

~lllLJONV KOBJET . 
NA CAł::YM SWlECIE 

STQSUJE Sł:AWNE KOSMETYKI 

~cia do krypty pod Wieżą Srebrnych 
Dzwonów i pocztów historycmych sztan
darów bojowych pułków legi0nowych, u
stawionych u trumny Marsza~ka JÓzefa 
Piłsudskiego, nastąpiło ~y diźwiękach 
Hymnu Państwowego urOczyste oddanie 
hoŁdu pamięci Twórcy Legionów i Wskrze 
sicielowi Niepoilległości przez Jego nastę 
pcę MarszaŁka śmigłeg'O-Rydza, przed.'>ta 
wicieli Rządu oraA przez cały Zjazd Le
gionistów Polskich, 
Marszałek śmigły-Rydz złożył u trum

ny Józefa Piłsudskiego wspaniały wie
ni_ec z napisem .:,Komendantowi - 14-ty 
ZJazd LegionilSltów", delegacja wojska zaś 
wieniec: „Marszałkowi Józefowi Piłsud
skiemu od polsikich sił z.bro,jnych". 

Następnie w głębokim mikzęniiu prze
defilowały przed kryptą puł:ki legionowe, 
których delegacje równieź sikładały u tru 
mny Marszałka Józefa Piłsudskiego pię
!rne wieftce. 

Zakończenie 
Zjazdu 

Po oddaniu hołdu Legioniści w forma
cjach pułkowych u.dali się na spożycie o
biadów żobnierskich. Marszałek śmigły
Rydz spożył obiad w gronie Legion.i.sitów 
1 p. pischoty, którego był dowódcą w 
Pierwszej Brygaidzie. 

W. chwili v.-yjścia Marszałka na Jego 
cześć wybuchły owacje, po czym .został 
On przez swoich źobrierzy porwany na 
ramiona i wniesiony do samochodu. 

O godz. 15·ej Naczelny Wód1z oµ,uścił 
Kraków, udaj~ się Pociągiem do War
sza WJ . 

,Zamierzony uprzednio pochód na ko
piec na Sowińoo wskutek niepogiody zo
stał przez komendę naczelną Zw. Legio
nistów od'Vrnłany. 

Wieczorem Legioniści, uczestniczący w 
Zjemzi~ rozjechali się · licznymi pociąga -
mi nadzwyczajnymi. 

NAtĘ·czów-ro zo~ow1E 
ZNANY od 1800 R. ZAKŁAD LECZNICZY 
Inform. W·wa, Estońska 6 m. 1, tei. \O·OS-10 

oraz wszystkie B. Podróży 

ŻĄDAJCIE PROSPEKTÓW 
' f ' 

Hotel „ wltens~I'.' 
. Piotrków Tryb. , · 

ul. Słowackiego 7, tel. 14·87 
pod kle.-. Mi\ril Biirlert&ać:l\th„ft1 
c-nt ... u.m miasta. Oara:ti 

·ot.sługa śohclna. 
C e n V tt 1 s k I e. 
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L·.A A tł E · O ·S .I E 
W p0wojennej publicystyce stały się 

bardzo modm.ę pewne skróty myślowe, za 
cze11Pcięte z różnych dziedmn życia, a ob 
razujące możliwie jak najprzejrzyściej 

nieiktóre bardzo nawet czasem złożone sy 
tuacje polityczne. Są więc „obozy" są „fron 
l y" - a w cmiedzinie p0tityki zagrani.cz.-

' nej są ,osie'. 

i::iowca" i całkowicie związać z nim, stu· 
procentowo skoordynować z nim wszel
kie swoje poczynania polityczne. 

Dlatego nie jesteśmy zwolennikami ter 
minologii ,osiowej" w polityce zagra.nicz 
nej - dlatego mianowicie że nie oddaje 
ona ściśle rzeczywistości stosunków mię
dzypaństwowych. 

Przyikłarlów dla poparcia naszej tezy nie 
brak, szczególnie w czasach ostatnich. Je 
dną z najbardziej papularnych ,,osi" oyła 
eh yba ta, która miała łączyć Rzym i Ber 
liii a druga krzyżującą się z tą berlińską 
rzymską - oś Lonidyn -iParyż Cóż sątlzić 
o osiowej konstrukcji, kiedy Londyin jest 
na najlepszej drodze do porozumienia się 
z Rzymem i Paryż wcale nie ma pozostać 

n a uboczu? 
Prawda bowiem tkwi gdzieindziej. RÓż 

norod.ność- i wielostronność interesów pań 
!;łwowych nie może -0gr~czać polityki 
żadnego państwa w jednym tylko kierun 
ku. 2adne państwo nie moŻe u,zależnić się 
'całkowicie od polityJd innego, jednego tyl 
ko. Zasada wtm;ymania pokoju światowego 
na podstawie kompronrisów pomiędzy 

sprzeczm.ymi często interesami kontrahen 
tów - a innej metody utrzymania poko 
ju jak ich właśnie kompromis niema-wy 
maga od polityki zagranieznej pr.7#de
wszystkim elastyczności, a więc właściwo 
ści wręcz pr.zeciwtnej od pojęcia „osi" z 
którą łączy się pr'flecież pojęcie sztywno 
ści. 

\ • '!'- •• "~~ • „ \~ ... ~ . " ' ...... " . 

Walki · powietrzne · tylko 
.~ -

Chy!ba, taik chyba, że mowa )ł 
zmodernizowanych W osta~ 
więcej mi.anovvi~ie fabryk sat11 
klamuje swoje modele wY,Posaij 
sie łamane" czyi:i tzw. ,,niez ' 
szenie kół" Koła są wprawdzi 
osiami, ale chodzą sobie ni 
sie.bie. Napr.zyikład na wyboj 
jest wy.bojów w nowoczesnej 
- jedno koło może chodzić 
niż.ej - samochód i jadący w 
znaCZ1I1ie llllD.iej v.-istmą.sów. 

Wydaje nam się, że na droe 
wędruje nowoczesna polityka 
dewa, lepsze. są już owe „oSie 
czywiście jeżeli już_ koniecznie 
ją być w polityce„. 

Jeden :m.lnister Spraw zagranicznych 
złożył wizytę swemu koledze w stolicy jego 
państiwa i już na szpaltach prasy całego 
świata wykwtiitają tytuły, ozdobione sło · 
We!lll „oś" - i dwoma nazwami stolic. 
Synteza wydarzenia -politycznego została. 
zrobiona. Następuje ser!a arty.kułów o 
trwałości tej, czy innej',,osi" i deklinowa 
n~e tegr0 r.zeczoWlili:ka we wszystkich przy 
padkach i liczbach, ja:kie Z)Ila języik piszą 
cego. Zafascynowana przez siebie sama 
stworzonym pojęciem czyni publicystyka 
polityczna cały systemat polityczmy z o
wyc~ „osi" W wyobrażeniu aperujących 
tym pojęciem mają one coś w· rodzaju łą 
c:zm.ika, węzła pomiędzy dv,.10ma państwa 
mi - jest mekomo zdecydowane . że polity 
ka obu państw ?.łączonych taką „osią'.' ob ,• -
raca się wyłąC2ltlie wokoło niej. 

życie jednruk nie daje się wtłoczyć w 
ramki technicznych • sformułowań, a burz 
liiiwa era powojel1ltla najmniej sprzyja kla 
sycznym uproszczonym i sztywnym meto 
dom ·polityki a szczególnie międzynaro'.io 

T~k przewidują sztaby generalne Euro 

wej. 
Państwa nie dadzą się ustawić 

parami - powiązame „osi-ami" Poza tym 
coraz mniej jest tych państw które nad
stawić są gotowe swego własnego karku 
jako łożyska, na którym by się taka czy 
inna ,;o~" miaał oprzeć i kręci~.„ Nie ma 
państwa, które całkowicie bez reszty ·mo 
że skierować swoje zainteresowania w 
stronę jednego, tylko jednego „v,.1spóło-

Dopiero niedawm.o odbyły się pierwsze ' 
udane próby z samolotami stratosferyc2i 
nymi a już w angielskich pismach facho
wych znajdują się artyikuły o ważności 
tych samolotów dla celów woj$owych i 
na.wet podawane są zasady przyszłej tak 
tyki eskadr bojowych są.molotów strato 
sferycmiych. 

Według .pr.zewidywań aingielskich woj 
skowych bojowe s.amoi.'oty stratosferycz 

nc będą la1tać na wysokości około 10,000 
do 13,000 metrów wyżej wznosić się już 
nie ma potrzeby Lotnicy zaopatrzeni .będą 

v1 spet!jalne słtafandry w których ut11ZymY 
wane tędzie nieco wyższe ciśnienie doko 
ła. niż w stratosferze. Zbiorniki na ple
cach dostarczą, czystego tlenu. do oddycha 
r..ia przy pomocy odpowiednich pochłania 
czy stale u,wa1nianych odd bezwonika kwa 
su węglowego i wilgoci wydychanych 
przez lotni:ka. 

Skafandry te będą podobne do uży -
tych przez lotnirków stratosferycznych: 

Amerykanina Post.a, Anglików Swaina i 
Adamsa oraz Włocha Pezzi tyłko jeszcze 
ulepszone na stosunkowo mniejszą wyso-

... „ ... „„ ... „„„-.„„„„„„ ... „„ ..... a.m;m11111.,.111111 ... „„„„„.,..„„„„„..., 

Regularna armi~ _japońska 
W Japonii feudalnej nie było regular -

nej armil narodowej. Istniały arniie pro 
wincjonahne: kawy daiimio tj. feudainy 
pan, wiódł do boju swoich samurajów tj. 
szlachltę .zbrojną. Rzemiosło wojenne sta 
nowiło wyłączny pr~ywHej samurajów, 

którzy dziediziczyli z ojca na syna, służbę 
u daimiów lub bezpośrednio u szogunów, 
faktycznych władców Japonii w okresie 
feudalnym. Klasy najniższe rolnicy, r?Je -
mieś1nicy i kupcy - nie mieli nawet pra 
wa nosić QI-oni. 

Uka.zanie się w r. 1853 amerykańskich 
statków wojen. w zatoce Jedo i ,presja, ja 
ką Amerykanie i wślad za nimi inne pań
stwa wywarli na Japończyków wstrząsnęły 
całym krajem. Japończycy zroizumieli, że 
ich krajowi grozi wie~kie niebe7lpieezeń -
stwo, jeśli jaknajprędzej nie osiągną zdo 
byczy technicznych Zachodu. 

Pier:wiszym krokiem· w tym kierunku 
musiało być stworzenie silnej obrony na-· 
rodowej Z J a.p<>nii udali się zagranicę na 
s~dia m.illitame wyżsi wojskowi, a z zagra 
nicy przybyli in.s~zy cudzoziemcy. 

W r. 1871 feldmaTsZałek Artomo Jama 
gata po odbyciu studiów organizacji woj 
skowej w Europie, stworzył w Tokio pier 
wszy zawiązek regularnej siły 21bn>;nej z 
dawnych samurajów prowincji Satsuma, 

Nagato i Tosa. Pierwsza ta armia w sty 
lu cudzoziemskim składała się z około 10 
tysięcy l'1<łzi ( w r. 181 armie- Prus i Fran 
cji liczyły po 700-SOO tysięcy żołniel!'ZY) 
Nosiła ona nazwę „goszimpei" tj oddziału 
pod dowództwem cesarza. W tym samym 
jeszcze roku Wstała ,pme:m.ianowana na 
„Koo.oc.zi" tj cesarską gwardię. 

W ł.istopakizie 1872 ukazał się ~esarski 
dekret o narodowym. systemie poboro · 
wym Przymus słu2Jby wojskowej- który roz 
ciągał się nie · tyNro na dotychczaso·wą kia 
sę szlachty wojskowej tj. samurajów, ale 
na cały naród napotkał duże trudności. Sa 
murajowie kitórzy dotychczas monopoili.zo ·· 
wali wo~kową służbę i cieszylii się ·dzięki 
ten:u.1 wielkimi priZywileja.mi ł pr~stiżem w 
stosunkiu Ido pozostałych iklas, przyjęli de 
dekret o ogóllilym pÓborze jako godzący 
w ich cześć i interesy. Również i wpływo
wi ludzie w r~ie byi'i przeciWni poiboro 
wi ,,nizszych" klas,_ które i<::h zdaniem nie 

nadawały się absolutnie do pełnienia 
służby wojskowej. . , 

Zresztą i wśród ludu który · ·widział w 
słu2Jbie wojskowej niejako drogę do nobi 
litacji dek!ret o poborze wywołał z począt 
ku wrzenie W dekrecie użyto bowiem nie 
opatr.zn.ie wyrażenia ,,ofiara z krwi" co wię 
kszość zrozuńliala dosłownie tj. że mu~i 
od<lać swą krew ku obronie narodowej. 
Prócz tego zaczęły w tym okresie k:Tążyć 
wieści, że dużo cudwziemców przybyło do 
Jokohamy po krew do wódki i farb: wszy 

, stko to razem wywołało w wielu częściach 
kraju sprzeciw ipr.zeciwko „ofiarze z krwi" 
Rząd jednak ~'.iołał w lkrótkiim czasie opa 

nować sytuację i pierv;iszy pobór do woj
ska dał armii japońSkiej 10 tysięcy ludzi 
W rok potem 1872 stała armia liczyła już 
36 tys. oficerów i żołnierzy. Pierwszy 
chrzest wojenny otrzymali poboro.wi żoł 
nierze japońscy w wojnie z Chińczykami 
(1894.-95) • I 

Dalszy r0zwój sił militarnych Japonii 
odbywał się w sposób utarty, iin.strutora
mi głównymi w sztabie generainym i wyż 
szym dowćxhtiwie :zostali oficerowie nie
mieccy, gdyż woienna doktryna niemiecka 
znalazła uznanie w sferach wojskowych ja 
pońskich jako najpardziej nadająca się do 
celów polityki Japanii. 

„ ...... „„ ... „„„mll!mml„ ... „„ ... „„„„ ... „„„„„. 

Potęga lotnictwa · japońskiego 
Japońskie koła wojskowe przywi~ują 

nie d:l dziś wi~ wagę <lo swej floty po 
wietr.2lllej którą rozbudowują stale i syste 
matycznie Sztab generalm.y w Tokio doce 

. inia w pierwszym rzędzie znaczenie hydro 
planów l1M"'ażając je za nieizmieirnie poży 
teezne w noWocze.&nej wojnie. Japcńskie 
okręty wszystkich .lclias posiadaj~ wieliką· 
liczbę samolotów i katapulit. 

Pewna ilość wielkich krążowników zao 
.patmx>na została nawet w . dl\\ie kata.pulty 
i trzy do czterech hydroplanów. Japonia 
jest pierwszem państwem k!tóre używa lek 
kich krążoWlllikÓW objętości około 8500 ton 
ja.ko ~otniskowc6w. W roiku 1936 p<>siada 
ła już c71Łery tego rodzaju okręty oddane 
wyłącznie iclo diyspozyoji sił lotniczych Za 
znaczyć należy że podobnych lotniskow
ców Stany Zjednoczone p05iadają 5, An
glia 6 Francja 2, a Wlochy i Niemcy ani 
jednegc. 

Pod konieć roku 1936 uk.ońCiZOna Zo -
stała budowa nowego japońskiego lotllis 
kowca „Tzitose" Okręt ten którego budo 
wę ro~o jeszcze w roku 1934 ma 
176 m dł. 18,8 m. szerokości i roZWija szyb 
kość 20 węzłów na godzililę. Dwa lotnisko 
wce japońskiej floty wojennej posiadają 
po 28,600 ton i Szyiblrość od 25 do 28,5 wę 

złów na godzinę, każdy z nich pnzewozt 
na swym pokładzie 50 do 60 samolot~ In 
ne lotn.iakowce jap0ńskie są 'średniej wlel 
kości i posiadają specjatne U1rządze.nie u
możliwiają.ce startowanie i lądo"\t"anie sa · 
moi'Otów nawet podczas burzy. 

Start i J.ą.dowanie na niektórych lotnis 
lrowcach ułatwione są pwrueż i przez to 
że kominy są ru.chome i dają się wciąginąć 
w głą.b podczas gdy przy innych okrętach 
są one stałe i nie zmieniają pozycji Ptrusz 
ło 1000 sam<>lotów pcillległych marynarce 
japońskiej przydzielonych jest do 10 baz 
operacyjnych Sifa japońskiej floty powie 
trznej wynosiła w 1930 roku 500 Samolo 
tów i 80 jednostąk artylerii przeeiwlotni 
c.zej. 

Z początkiem 1936 W)11llOSiła już 1280 sa 
ntolotów i 211 armat Sztab generalny był 
jednak niezadowolony z poziomu technicz 
nego i w roiku ub1egły:m zajmował się pla 
nami udo.skona~enia samolotów. W ostat
nich zairządzani.ach dOltyczących orgimi:za. 
cji floty powietrznej p0dkreślono, że jej 
komendant podlega ~rednio cesa -
r.zow1 który mianuje go z pOŚrOO ienera 
licji. Komendant posiada tę samą rangę, 
co minister wojny szef sztaJ:>u generalne 
og i ge11era1ny ialspelctor anll.ii. 

kość. Eskadra samoi.otów st 
nych lecących na vvysokości ~ 
m. będzie już prawie niewidz' 
Tyllko przy pomocy specjalnych 
podsłuchowych bę1::lzie można z 
szeć granie motorów. Przy i

kiej eskadry czy też pojedyńa, 
mich samolotów zaskoczenie Ili! 

la będzie stosunkowo łatwe. 
Stratosfera jest dla samolo · 

stosunkowo bezpiecz:ną Nawet 
le}sze armaty przeciwlotnicze 1111 

szkodzić samolotowi lecącemu 
ci ponad 10,1000 ro. Samoi-Oty 
zaś obecnie używane w ogóle 
się nie wznoszą względnie jest 
bliże ich pułapu a więc i spra 

Dla zwalczania nalotów P1'IJ 
lotnictwa stratosferyczne-go 
dą specjalne eskadry myśliw 
lotów stratosferycmych Oczyw· 
dą broń można znaleźć broń 
walka staje się coraz trudnie · 
tym wy;padlru roogryvrana 
wyżej. Bombowy samol·ot s 
a by wznieść się na wysokość 
m. nie może być zbyt przeciąil 
mi Tote.ż przewidują że eska 
ryC2llle będą starały się prmdit 
na wysokości około 6000 m. 
z. zasłony chmur czy też z ci 
nych. 

Dopiero po zrzuceniu bomb 
mym zdemaskują się i ściąg114 
całą flotę samolotów myśliw 
w stratosferę by tą drogą 
wrócić do swego lotniska Tak 
we<Thug zgodnej opinii angielSl 
ców, już w najbliils.zych latach 
nowa giroina gałęź lotnictwa 
- eskadry stratosferycznej. 

Dlaczego dwa międl 
dowe kongresy p 

alkokolowe · równo 
Niewtajemniczonego czyit 

zapewne, iż rÓWln.ocześnie o 
kongresy międ7.-yriarodowe po~ 

·samej Sprawie. Gdy jednakpj 
obu programami wówezas • 
oba kongresy znakomicie się • 
Ogólny kongres poświęca wid 
oretycznym zaga:dlnieniom a.ił#'· 
raz metod0m. ogólnym stoso 
społeczeństwa i państwa w 
kohotizmu zaś kongres katolił 
nia katolicki punkt widzenia 
słe zagadnien!e i wysuwa r 
czne wskazania dla jednostek 1; 
łych dla organizacji iąx>łec.2lll)\ 
czynnych, dla Akcji Kaitolioki~ 

. •tclickiej Szczególnie dnżo u 
kongres sprawie udziału d ' 
świeckiego i zakonnego tud2:itl 

· męskiej i żeńskiej w progr 
, jaką kong1'es niewątipliwie s 

bu.dufe. 
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uchu spółdzielczego ·w naszym pow· ecie ,PrH1isuwanie,na maszuni~ 
°l>otę ubiegłego tygodnia, w godzi 
~udniowych, ohł'adowała w SiWej 

siedzibie w Piotrikowie pr.zy wlfoy 
\jcza 8, Rada Nadzorcza Włoś
. 'i Spółdzielni Roln~czo - Hand:lu
r1~ewodniczył obradom prezes Ant_o 
"pański. Udział zaś w zebraniu 
\szyscy członkowie Rady w licz
~arząd na tym zebraniu był repre

nY przez prezesa Władysława· Fi-
\iego. -
tępie Ra•da wysłuchała wyczerpu 

t;,Jprawozdania z działalności Zarzą 
r:kres od 1 sitycznia do 30 czerwca 

re złożył p. W. Fijałkoi\\'Ski 
' e d ' 'ł t · woz awca omowi san organiza-
półdzielnd, obroty towarowe, oraz 
wił bilans netto za pierwsze pół-

tyoh sprawozdań wynika, stan or 
·;jny Spółidizielni uległ grUntownej 
e. Liczba członków przekroczyła 
tysiąca, przy czym deklaracje na.~ 
nawet z najdalszych okolic po-

y towarowe zwtiększyły się w sto 
do roku ubiegłego prawie o 100 

.~ netto za sześć miesięcy r.1b. wy

~ lillWiiifł- Q Z A s 

1k:azuje nadwyż!kę, co nie miało miejsca od 
r.zeregu już lat. Koszta handlowe kształ
tują się poniżej 5 proc. w stosunku do o
brotów, co świadczy, że Spółdzielnia ob
sługuje rolników bardzo tanio . 

W drugiej części sprawozdania p. W. 
F~jałko~·ski przedstawił Radzie szozegói
lowo przebieg akieji, mającej na cei'u · na
bycie obiektu przy u1l. Słowacikiego 36, 
obojmutącego młyn IDICtorowy żytni i 
pszenny, wraz z magazy:nami i budyruka
mi mies·zka1nymi. W wyniku zabiegów, 
czynionyoh w tej sprawie przez Zarz.ąid -: 
obiekt ten został p:i.izez Spółdzielnię w ca
bścJ. nabyty. 

Po wysłuchaniu sprawo-zdania, rozwi
nQła s~ę cżylW'iona dyskusja, w wyniku 
k.tórej Rada zatwierdziła dotychczasowe 
poczynania Zarządu w tej sprawie, · oraz 
upoważniła Zarrzą,d do dalszych kroków, 
mających na celu nal~yte WyzyS1kanie na 
t:;~tego obiektu dla potrzeb rolnictwa. Ce 
km szczegółowego opracowania dalszych 
pl<anów, Ra!da delegowała ze swego gro
na dla ścisłej współpracy z Zarządem p.p. 
J. Fiecha, K. Dąmlbskiego i P. Jędrzejc.zy
ka. 
Kończąc ·obrady, Rada jednomyśmie u

chwaliła wyrazić Zarządowi, a w szczegól 

i· a i MM • 

ności prezesowi Zarządu p. W. Fija~kow- - szybkie - słilranne - tanie! 

::~~~~ :~~~~~~=ieP~~~f~aji~ra:a?tji • PiotrkóW,r Ite·glonów 2, tel. 10·55. 
l uzyskanie na ten cel korzystnego kre„ 
dytu. 

Jak z powyższego ·wynika, w ruchu 
spóldzielczym naę~ powiaitu - Wlł:oś
ciańska. Spó~dzielinia Rolniczo-Handlowa 
\\-Y .mwa się na jedno z czołowych miejsc 
i niewątpliwie będzie w stanie działalność 
swoją prowad2lić jeszcze z większym po
żytkiem dla rolnictwa. 

Nowa placówka w Piotrkowie 
W, dniach najbJi.ższych otwama 2'.0sta

nie w Piotnkowie nowoczesna cufoiernia 
przy ul. Słowackiego w lokalu dawnej cu 
:kierni p. Ęorczyka. Właścicielem będzie 
·znany ouikiernik z Częstochowy, p. Szulc. 

Towarzystwo Przyjaciół Dzielnicy 
łiutniczej uruchamia przed.szkole 

Kienowllliik szkoły powsz. im. Mickie
wicza, p. Kucharski, wspóLnie z Komite
tem Rodzioielskim pr.zy tej szkole, nzucił 
myś~ utworzenia przeds:zJkola dla dzieci 
huitników. Illlicjatywę tę niezwłocznie po-

w bundy.nkach fabrycznych przy ul. 
polowej "w pobliżu nowoWznoszonego 
leńca - ogródka jordanowskiego. 

częto realirzować, powol:ru,jąic do życia T ... wo CIECHOCINEK 
F.rzyjaciół prze~kiola, dla którego zCJ.-

To
zie 

stał nawet opracowany sitatu,t. p • „ • k 
W. mięizyczasie jednak poW1staio Tow. ens1onat „Kosc1usz o" 

Przyjaciół Dzielnicy Hutniczej, w skład J. Brze z i ń ski c h 
którego wes2i:o również wspomniane wy- -=- telefon 34. -

1 lny Zjazd Ochotników A. P. 
le we Lwowie 

żej T-wo Przyjaciół przed@Jkola, jaiko od- Najlepszy punkt zdrojowiska, vis a vis 
dzielna sekcja z p. kier. Kucharsiltim. łazienek. Woda bieżąca w pokojach. Gara że 

Obecnie prowadzone są ju.ż prace przy Kuchnia wyborowa n::J żądanie dletyczna 
gofowaw.cze. Ceny niskie. 

z 
ii.u 15 b.m., v; dniu święta żobnie
hotniika odbędzie się we Lwowie 

cr>Iski Zjazd Kol-eżef1ski b. ochoit.ni 
at 1918 ___:, 1920. 
!:adzie zarządzenia Brezy!:hum Ra 

· istrów, pracownicy państwowi, 
wziąć udział w zjeździe b. ochot
cstaną zwolnieni cd zajęć w gra· 
możliwuści. 

dent miasta L!\vowa, dr. Ostr.O·W
ądził na dzień Zja21du u,dekorowa
!llllinowanie miasta. 

techniczną zja'21:h1 przejął Orbis. 
ircu głównym będzie biuro inform<l 
kwaterulllkowe, które przydzielać 

'kwaitery za minima1ną aplatą, dla 
żnych śniadania p0 20 gir. · i obia-
~5 gr. oraz karnety uprawniające 
tramwajOV\'YCh, we wszystkich ki
telach, przy zwiedzaniu Panora

~ławiokiej, Muzem i t.p. 
. zenia po karty uczestnictwa nale 
łcwać bezpośrednio do Komitetu Or 
~yjnego ZjazJdu p.o. Oddziału Lwo 
.o Związku b. Ochotni•ków A.P., 
: ul, Szopena 5. 

Komitetu Honorowego Zjazdu do
<1S weszli: premier gen. Skład:kow
·n. spraw ·wojsk. gen. Kasprzyciki, 
· snkowski, gen. TokanzewsJd, wo
a dr. Biłyk, prezydent miasta dr. O 
ski, arcybiskup Twardowski, aircy
Teod.orowicz i inni. 

telctorat nad zj1az1iem objął Marsza-
'gły-R~dz, • 

gram Zjazdu w dniu 15 sieąmia r.b. 
?'· 8·a - ~biórika uczestników 2ljaz

boisku cyltadeli; ,godz. 9-a - ofi· 
· powitanie uczes.tnikóv.i przez preze 
:działu Lwowskiego; godz. 9,15 ·-
~d Oddziałów przez prezesa Za.r.zą-
:ownego, godiZ. 9,~i'J - odmarSL: ucz;_ 
w na nabożeńs.two; godz, lO·a _.... 

•1ysle nabożeńSltwo oraz poświęcente 
·llr.ru Oddziału Lwowskiego. Po !l.alJ-0 

·ie cHi.lada. Po defiladzie deiegr,ci 
, ~rłd na cn:ent•a:rzu Obrońców J N1 o-

I 

Pdz. 12-a - obiald dla reiprezentan-
tlelegatów Oddziałów w salach To
Miesrezański~o; godz. 12 ~ 16 

i ieuczciwy inkasent 
Renryk Urbański, - zam. w Piotrko
rty ul. Hutniczej 6, właścicie~ fabry
. gazowych i rozlewni octu, zawia

ill tut. komisariat palicji, że jego in
•ll, Wacław Galikowski, zam. w Piotr 

przy ul. JerO~ólimskiej 15, przy
Czył sobie 506 zł. 67 gr.„ .ktÓrą to 
za.inkasował za rozsprzeda~ napo
we. 
~a wszczęła w tej sprawie docho· 

\ I i J _, __ J - · 

Lokal przedszkola znajdować się l5ę~e•••••••• •••••••„ 
zwiedzanie miasta pod przewodnictwem 
wykwalifikowanych • J)I1zewodniJków; godz. 
16 - w sali teatru Wie~kiego uroczyste 
przedstawienie. Wyikcmane .zostanie 6 o
brazów z watk o Niepodległość p.t. „Orły 
i Orlęta". 

P. K. s. Łódź bile w pływaniu 
P. K. s. Piotrków 

Zarząid C1ówiny Zwią.21ku b. Ochotniików 
i Komitet Organizacyjny Zja:łJdu wzywają 
wszsytkich b. Ochotnikóv..· A.P. do wzię
cia udziału w tegorocrnym zjeździe. 

O szczegółowe informacje w sprawie o 
trzymania kart uczestnictwa, zniżek ikole 
jowych, dnia wy.jazid.u do Lwowa, należy 
zgłaszać się do miejscowego Oddziału Zw 
b. Ochotni!ków, Piotrków ul. LegiPnóiw 14 

Oddział Piotrkowski wysyła na zjaz.d. 
delegayję oraz poczet sztandarowy. 

W ubiegłą sobotę w basenie pływalni 
miejskiej w Piotrkowie odbyły się między 
klubcwe zawody policyjne w pływaniu, 
pomifdzy Policyjnymi Kliubami Sp0rtow. 
Piotrkcwa i Łodzi. W zawodach tych. 
pierwsze mf ejsce zajęli łodzianie. 

Oba klu,by zgłosiły po dziesięciu zawod 
niik@w, którzy start.owali w różnych kon
kurencjach'., 

W pły:wainiiu sitylem dowolnym na 100 
metrów - pie.rwsze miejsce zajął Jan 
Kacz.marczytk - Łódź, w czasie 1 min. 35 

KINO· TEATR 

. ł\S 
-Dziś i dni następnych.~ 
Wielki i wspaniałv film, dający pełnię wrażeń i wzruszeń o 

przedziwnie pięknej pełnej poświęceń miłości p. t. 

DZIK IE Ś CI EiŻ KI 
PL. NIEPO· 

DLEGł.OSCI 2 

Niespotykana dotychczas wielka prz.yjaźń psa i konia. 
W rolach głównych:--

właśc. 

Konopińska 
i Piaskowska 

] oh n Ąredge 
Louise J:.atimer 

Koń-Wojownik 
Pies-Błysk 

NAD PROGRAM! .....,._ 
Aktualności świata i Dodatek kolorowy 

Przed jutrzejszv'11. przedstawieniem 
· operetki p~óznańskiej · · 

Teatr Wiellki z Póznania z~powiada na Artyści pracują 10 miesięcy w roku, odpo 
· jwtro w Piotr:kowie operetkę Strau.Sak- czywają w ciągu 1 miesiąca a pozostały 

„,Zemsta Nlieitoperza" P;rzedewszystkiem dwunasty miesiąc wyikorzystują dla 0 ·bjaz 
pllzypaminamy naszym Czytelnikom, że du kraju. W tyan roku tourinee potrwa tyl 

sekcja operetkowa TeattiU Wie1kiego w ko dwa . tygodnie · i al1tyści o~wiedzą tyilko 
Poznaniu dafa· ·się już u nas poznać w ro większe miasta. Przypa.kilkowo i Piotrków 
ku U1biegłym. Wówczas wystawiona zo -' będzie miał Ihożność podziwiania gości; 
stała operetka „Rose Marie" Gra arty - · po~ańskich. Wystawi9na żostanie za wsi.ze 
stów sitała na wyjątkowym poziomie, , ar ... tna"dna p'~a meloidi operetk.a Jana Str au 
tyści w niczym n•ie ustępowali swym kole sa, słowa Ryszarda Ge.n.ee pt. Zemsta Nie 
g~m ~e stoli~y. ~ubLiczność która stawi~a··· teperza. Gościnnie wystą.pi JadMga Fon 
się niet1byt 11.cwue by~a do te.go stopn.1'.3' : · tanówna znana primadonna operetkowa. 
zachwycona, ze artySltow •zmuszano do ktl·· Dalszą obsadę stanowią Nina Tadrowska 
kakrotny.ch bisów. Ci, którzy na przedsta ·. Helena Kwaśniewska Peter Endecik1 Gru 
wi_eniu _nie byli ·mocno ~ałowal.i i PI:o/'rz~ · szczyński, Wiśniewski i in.' Własne 

1

peko 
kh sobie ,t~ powetowa,c. przy n~jbl.1zsze~ racje własua orlciesta:a z 8 osób, własny 
s,Po~b~osc1 Ale art~sc;1 po~anscy da.Il balet. Zespól składa się z 35 osób, z per 

na s1eb1e długo 02Je!kac 1 dopiero obecrue sonelem technioonym prze.szło 4.!0 osób.-
afisz zapowiada tylko jedno przedstawie . . . 
nie sektji opereitkowej Teatru Wi~lkiego .· ~ilety stos~kowo nie ~byt dfog1~, bo 
w Poznaniu we środę 11 sierpnja rib w sa JUZ od_l zł. mozna nabywac w P1Jalru Mle 
li im. Kilińsk!iego. · · ka Zdrowie. Począt~k punktualnie o 8,15. 

Kilika słów o Teatrze Wie~kim w P"oz 
naniu I tak, Teatr Wielki jest ~ubsydio -
wa.ny przez miasto A subsydium to nle 
jęst małe, wynosi bowiem około 2,000,000 
zł. r<>c~e. To też w Poznaniu mamy ope 
1~~ i operetk~ na wyżynach artysty.czmych 

WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK 
stale zaopatrzona we wszelkie nowosc1. 

Piotrków, ul. Piłsudskiego 55. 

-

sek, dru~e miejsce również Łódź: Broni
sław Dudek w czasie 1 min. 38 sek. '.Drze
cie miejsce zajął Marian N owak z PKS
Pfotrków w czasie 1 min, 40 sek. 
Pływanie stylem grzbietowym na 100 

mtr. również daje pierwsze mie,jsca dla 
Lodlli: Alfons Pietrzyikovi..--ski w czasie 1 
min. 45,2 sek., drugie miejsce Edmund 
Uucmlal w czasie 1 miin. 54 sek Piotr
ków zajął trzecie miejsce: Jan Sadowski 

' w czasie 2 miin. i 13 seJk. 
100 mtr. stylem klasy~ym. Pierwsze 

miejsce z czasem 1 mi.n. 49 sek. zajął Jó
zef Loszak z P.K.S. ŁQdź, drugie miejsce 
J'ain Sadowski z PKS Biotirków w czasie 
1 min. 50 sek, zaś trzecie Mairian Nowak 
w czasie 1 mi.n. ą.2 sek. 

Stylem dowolnym na 50 mtr. p.ieIWsze 
miejsce w czasie 42,8 sek. zajął Jan Kacz 
marczytk - Łódź, drugie Bronisław Dudek 
·-Łódź w czasie 44,2 sek. i trzecie miejsce 
zajął Józef Pawelec z Piotrkowa w czasie 
1 min. · . ' , 1 .,.., 

Sztafeta 3X50 stylem dowolnym 'rów-
nież przymil.osła zwycięstwo łodzianom. -
Sta11towali: Jan Kaozmarczyk, Mons 
Pietrzykowski i Aaiitoni Banaszkiewicz, 
zdobywając czas 2 min. 34,2 sek. Z Piiotr 
kowali startowali: Bolesław Olszanowski. 

. MarJan Nowaik i Leon GosłaWtski, uieysku 
ją,c czas 2 ńl:in. 37 sek. 

. , Na zakończenie odbyły się poza kon~ 
kursem bardzo efektowne pokazy sko
ków z trampoliny, w których brali udział 
zawOłdrdniicy obu zespołów. 

Pol. K.l'Uib Sportowy: w Piotrtkowłie przę 
prowadzi w dniach najbli.2Js.zych pływanie 
na odznakę pływacką z udziałem wszyst -· J 
kich fu~cjonariuszy piotrikow.skiego ,' ko- · 
misariatu. 

I I 

wg ... w 

· Jutro pływa policla -
KieroWlnilk komisariatu policjii w Piotr~ 

kowi~ · i prezes Policyjp.ego filu,bu Sport., 
p. Kom. Mieczysławi Niakles, w zwi~ku 
z przeprowadzanymi obecnie przez Miej
ski Komttet W.F. i P.W. pływaniami na 
odznakę pływacką - rzucił myśl, ażeby 

·odznak~ tę uzyskali wszyscy szeregowi 
'PLotrkowskieg;o komisariaitu policji. Myś~ 
'ta została przyjęita jedinogłośnie przez 
w.szy;stkich naszych· poliicjantów. 

Wi .21Wliązku z tym_ dowiaJdujemy się, że 
'pływania te od.będą się już w dniu jUltrzej 
sZY.m na basenie pływalni miejskiej. 
Należy tu podkreślić, że dzięki inicjaty 

·'\\iie p. Kom. Niiickle.sa - P.KS. będzie 
:pierwszą na terenie Piotr.kowa organiza· 
cją, która zgŁosiła się do odbycia pływań 
na odznak~ pływacq. „ , _..., 
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Zołnierskie słowa Marsz. Si:nigłego-R.ydza na Zjeźdżie Legionistów w Krak( 
ĘRAK6W, 9.8. W, ub. niedzielę o godz. 

9,30 na wieilkim zjeździe Legionistów Pol 
skich w Kiraikowie Marsz. ś'Iµigły-<Rydz wy 
głosił następujące przemówienie: 

„KOLEDZY! 
Witam Wasz Zjazd. Zbiórlka w roC'znicę 

6-go sierpnia stała · się naszym zwycza· 
jem, · uświęconym wieloletnią tradycją.
Była oba zawsz_e manifestacją żołnier
skiąj przyjaźni. Ta przyjaźń powstała i 
roZ1Wijała się wśród wie1kich ~darzeń hi· 
storycznych, tych, które stały Się podsta:
wą ~nnego wyglądu Politycznego Eutropy 
i głę.bokich przemian św.iatopo~lądowych 
i duchowych już nie tyJko EUropy l ale ca 
łej lud:2Jkości. 

W.śród gromów, przelaitujących z jedne 
go kra11ca Europy w &rugi, wśród błyska 
wie, oświetlających milionowe bitwy na
rodów, rzucających blask i na naszą nie
wie~ką ówczesną gromadę, '"-yTosła pięk-· 
na plonka żołnierskiej przyjaźni. Zakwi'
tła ona na w:spólnode żołmierskiej Idoli, 
gdy w dro&e do niepodległości Polski 
wspólne trudy i niebezpieczeństwa były 
próbą naszej mibości Ojczy.miy i teji przy
jaźni Włnierskiej. Ona też była zawsze 
uzasadnieniem naszych zjazdów, szczegół 
niej w ostatnich latach. Najwyższym zaś 
uizasadnieniem tych zjaZJdów był zawSze 
hołd dla KomenJdanta bez względu na to, 
czy był On z nami, czy Go z nami i wśród 
nas nie było. Był to najwyższy i najpo
dnioślejszy akcent, bo był to hołd dla 
Twórcy niepodległej Ojczyzny, od które
go postaci b1ł wiełki styi: dokonanych 
przełomowych spraw Polski, na którego 
czole, najwynioślejszym spośród wszyst
kich polak.ich czół, chmurzyła się najwyż 
sza troska, jaśniała najt.rwadsza dec)72ja. 
Oddaini<:; d.Zliś tego hołdu Komendantowi 
jest i w czaisi.e tego Zjazdu najwyższym i 
najbardziej podniosłym akcentem. Dla od 
dania tego hołdu razem z Wami przyby
łem tu i to poza tym dawnym motywem 
żołnierskiej przyjaźni było przyczyną mo 
jego przybycia. 

Ale wyikorzystam tę sytuację, że mam 
tak licznie przed sobą zebranych kolegów 
którzy wys2Jli już z ozynnej służJby woj
skowej i są czynni w tyciu cyv.~ilnym, a· 
by im powiedzieć kiłka słów. 

Koi:edzy! W.iadome wam jest, że świat 
dziś .przeżY'}Va przejmujące dlreszcz.e. Ro
dzi się głęboki niepokój o przyszłość, a 
rÓWinocześnie wrą wszędżie zabiegi i usi
łowania, aby w tę przyszłość iść w jak 
najleps·zej i najsilniejszej postawie i for
mie. Każde państwo robi to na swój ' spo
sób, każde robi to, co uważa za najroz
sądniejsze, albo robi to, na co je stać. 

Czy Polska może sobie pozwolić na 
n:iemyślenie o przysuości? Czy Polska 
jest izo1owaną wyspą, której brzegów 
strzegą . jakiięś nadprzyrodzone„ potęgi · i 

· ,vobeć' tego ' '""olno Pola.kom · pozwolić. so
bie na harce bezpłodnych swarów i .dok
trynerskich ·sporów?· Ppłska ,ma dziesięć
kl'oć więcej . do zrobienia. - Liczne pok.o· 
ienia' zaborców żyły i: kładły się do· grobu 
z 'kate~hizmem 1llnicestwienia wiSzystkie
go, co po1skie. Licme pokolenia Polaików 
umierały nie mogąc . wydźwignąć siły Pol 
ski. Tym w[ększe nasze zadanie„ MiuSimy 
podnieść całokształt życia polslciego na 
i~y, wyższy styl. Nie jestem. ·pesymistą, 
koledzy. Dalekti jestem od . wy.r.zekania.-
Niemniej :m;usimy stwiel'dzić, ~e :mńttno ol 
brzymięgo dor<Y'\lku . naszych lat ~wQjen
nych jesteśmy jeszcze w wielu dziedzi
nach ;prymitywem. 

Pochodzi to stąd, że w tym czasiie, ,gdy 
1nne państwa przeżym-ały .największy roz 
wój, myśmy państwa nie mieli. Z tego 
prymitywu musimy wyjść, . Q i.ie Polska 
ma być - istotnie wJebkiim państwem. 

A jak wyjść? 
Pierw;s.ze: :M;IEć SILNĄ, DOBRĄ AA

MlĘ, ĘT6R.ABY GWAR..ANTOWlAŁA 
PQK6J ZEWINĘTRZNY. 

Drugie: ~LAZNĄ, TWµ\RDĄ, BEZ
WZGLĘDNĄ RĘKĄ UT"RZYMIA.ć MD. 
PORZĄDEK, PEWNOść JUTR.A I BEZ 
PIECZEŃSTWiO W NASZY!M ŻYCIU. WE 
WNĘTRZNYM. 
. l'rzeoie: maj~ SP.O'kój wewin~trznY. i spo 

kój zewnętrzny, - SKONSOLJDOWAć 
ZWMTY IDEOWiO, KA1R!NY ZESP6Ł 
TYiCH LUD~, KTóRZY JUż MAJĄ 
DOść KRĘTY!CH I Z.ATĘCHLY,CH 
DR6G WiŁ(ASNYOH NAJROZMĄIT
S'ZYiCH GHETt, ALBO TY.CR, ICTQRZY 
MŁODZI WiCHODZĄ W ŻYCIE, KTI'ó
RZY CHCĄ D.lJA POLSKI PRACOW'.Ać 
I KTóRY.M NA POLSCE ZALEŻY. 

Komu na Polsce zależy i · kto nie ma 
głowy oc.zaJdziałej doktrynersJtwem, ten 
na pewno łatwa porozumie się co do za
sad ideowych. Tym zespołem ludzi prze
r'Jbić e\Yolucję i runianę psychiki polskiej. 
Tym zespołem lu.dzi zacząć pracę podnie
sienia na szczebel wyższy życia Rolski. 
jako Państwa i życia każdego Pola.ka. 

Natmalnie, mówię to w wielkic-h sk:-ó· 
tach, diatego może się to wydawać zbyt 
proste. Ale, Koledzy, wielkie roz.5trzyg
nięcia Elą proste zawsze. Ja wierzę, że to 
zostanir~ dokonane, bo wtierzę w Polskę. 
Ludzie przekonają się, że ten prosty spo 
sćb da im więcej, aniżeli chimeryczne, 
fad:i.stycZIIle doktryily, które nie dotrzy
mują swoich przyrzeczeń, albo też dają 
mordownie, dają bratobójcze wa1ki i da
ją je!3ZCL<e większą nędzę. Wierzę, że znaj
dzie się zespól takich ludzi w Polsce. 

Gdyby w dobrą, rzetelną pracę włożo
no tę energię, pomysłowość, e.Ilituzjazm, 
a nawet ofiarność która się wkła<la w spo 
ry, w podkopywanie, w judzenie, --:- to 
jakże inaczeij Polska by wyglądała! .AiLE 

JES'rEM GŁĘBOKO PRZ 
żE ZNAJDZIE SIĘ SPOS6B 
KT6RZY CHCĄ JUDZ!ć, RTól 
GLE SWARY W POLSCE CHC 
MYWAć, ABY TYiCH „OF!Alł 
PRZEKONAć, ŻE CZAS Z 
OZYć. 

Gzas Koledzy, w Pol·sce -
stosunki, oparte Il!a prawd~e . 
czas pcdmiieść przyłbicę, odrzuc 
fał.sz. 

J estem głęboko przekonany, 
Was, w obozie legionowym ta 
tktóra zrodziła się w bezpośre 
dztwie śmiercL istnieje i dziś, 
fałsz będzie odrzucony. " 
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liebezpieczeństwo prz_esilenia v1 za ta· 
_Chiny stawią opór wojskont japońskim 

5 3 tvsiace żolnierzr ."9aszeruie do Sz 
Przewidywanie operacyj w prowincji Czahar 

,SZ.AJNGH;AJ 9-8 .Ambasador japoński 
w Chinach Kawagoe oświadczył przedsta 
wicielom prasy japońskiej że sytu.acja jest 
nadal poważna i zdaje się skłaniać ku nie 
bezpieczn€mu pr.zesi:;:eniu Zamiarem am
basadora jest wyikorzystać wsze1kie spo
soby i:iJwji dyplomatycznej aby UJl±knąć 
zaostrzenia zatargu. · 

.Ambasador odmówił Wszelkich innych 
komenrtarzy i nie potwierdził przypisywa 
neg-o mu zamiaru udania się do Nankinu. 

Jak dotąd do opinii publiczm.ej nie prze 
dostało się nic takiego. co ·by mogło poin 
formować o rezultatach knoforencji mar 
Szałka Czang Kai Szeka z głóvVIIlymi pr!.e 
wódcami wojskowymi. 

Najtańsza sprzedaż 
w firmie 

Piotrków, Sieradzka 2. 
Zegarów, zegarków światowej marki, pierścionków 

branzoletek, kolczvków, obqczek ślub. 
PATEPONÓW 

Dużv wybór płyt gramofonowych 
i najlepszvch igieł gramofonowych 

Po zbombardowaniu trzech statków 

Prasa wioska alarmu.ie 
Sowiety ·pragną odegrać się na morzu 

RIZYIM. 9.8. Prasa z oburzeniem reagu skie 11ie zosb.ną hez broni ~~obe.:: wybu·
je na wiadomość o 2JbOID1bardowaniu przez r:·hu złego humoru czynników wywroto
nieznane samoloty trzech sfatków: angiel . wvch. 
skiego, francuskiego i włoskiego, .którego ·„stumpa" p:&ze, że fakt agr~sji można 
kapitan So1ari zmarł z od11iesion-ych irae.. tłumaczyć jedynie chęcią pr:wlększenia 

,.Voce d'Itai:ia~' pisze, że akt zbombar- chaosu. europejskiego przez rząd walenc
<lowania ty:ch statków jest pierwszą, reak ki. Wvpadkf polityczne es~a.tnich dni roz 

. ej~ ·sowietów na ostatnią lekcję. jaką So biJ8.łY · wszellkie nadzieje hiszpańskiego 
wiet ,otrzymały na forum komitetu. lon'dyń ,· ko'munizm,u. · zary;sow:u,jącem11 się r:o1•JZU· 
skiegd. Ro ut.racie oka;zji d~ wywołania · mieniu mocarstw zachoidnich Rosja prze
zamieszania w Londynie, komunizm prag . ciwslawia obstr:ulkcję dyplomatyc.mią, a 
nie odegrać się na morzu przy p0mocy rzl!.d walencki - bomby, rzucane na bez 
bomb. Jest to manewr bardzo znamienny bronne stat'ki w nadziei wywołania no
ale. i niebe~pieczny. gdyż mocarstwa mor wych konfliktów. 

· Przykładne ukaranie malwersanta 
. B. urzędnik skarbowy skazany na· 13 i pół roku więzienia 

POZNAA, 9.8. W sobotę zakończył się 
v.· . Sądzie Okręgowym w Poznaniu g'łośny 
proces przeciwtko byłem.u urzędn~kowi 1-
go ur.zędu Skarbowego w Poznaniu Wa
lenty.nowi Halaszowi. oskarżonemu o zna 
czne · pi.alwersacje na szko~ te~oż u~~-

du. Wyirok został opublikowany dopiero 
wczoraj w niedzielę w południe. Sąd ska
zał Hala.sza na 13 i pół lat więzienia, zaś 
jego żonę za ws-pół,winę na 6 tygodni are 
sztu. 

WALK.A Z BANDYTYZMEM. 
TOKIO 9-8 .Agencja Domei 

Sing Tingu że kanonierki ja 
150 bandytów i zatopiły 5 dżo 
należących. Następnie kano11i 
ły ogn:em artyleryjskim silne 
kJ.·yJow,k.i bandytów znajdu,jące 
głości 50 km na zachód od Chi 

PLANOWANY ATAK CfilN. 
TOKIO 9-8 Agencja Domeii. 

chińska rada obrony narodo 
s ; ę wcieraj Po raz drugi Raid 
ła stawić opór woj,skom japo' 
nocnych Chinach i pcdjąć 1k . 
odebrani.a zajętych terytoriów 
kinu i Tientsinu. 

RADA MJNISTR6W PRA 
TO.KIO 9-8 Wob~ powagi 

da miinistrćw postanowiła ocDj 
dzie:i;ne posiedzenia poczynająt'. 

OBRONA CHIN. 
NANKIN 9-8 Wiszyscy do 

. zgroma1d·zeni w Nankinie zło· 
kowi Czang Kai Szekowi o· 

zgodne z jego poglądem stwi 
n1eczność podjęcia obrony zb 
przed Japonią. w razie, gdyby 
widują - usiłowania :r.okow 
niczem. 

WOJSKA CZĘRWONE, 
TOKIO 9-8 Agencja Dom 

· Tientsinu że do wiadomości · 
wła& japoiskich doszło że 53 
nierzy armii czerwonej op ' 
zowiska w prowincji Kansu i 
na północ prowincji Szansi 
zajęca nowych poz;ycji wy2lll 
skom czer.wonym przez N a 
ksztatcie frontu antyjapoński 
czerwone są dość dobrze wy ] 

. i zaOpatr.zone w nowoczesne ją, 
Wojska te rt:Jworzą r„~ 8 dy#l 
jących się z 20 pułków · 01 

DWIE DYWIZJE JAPONS 
SZANGHAJ 9-8 W kołach 

formowanych Takung pa.o i 
twierdzą, że dwie dywizje J 
zajęcia noWJCh po,zycji wyznac 
'I'sintao Po 15 siempnia Japoń 
pod.jąć natarcie na linię kole' 
Czao-Eiean i Tien 'filim Puka 

PRZEWIDYiWANIA. 
SZANGHAJ 9·8 Dono.szą ~ 

jen. Yen Si Chan °'<><leciał sant 
aiYuan Fu Sądz~ tu że w ~ 
różą generała potwierdZI} się 
nia o rozwoju operacji wojsko 
wincji Czahar, Su Yua.n i Czanl 
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Ogólna koncentracja strzelecka 

sięcy strzelców przybyło do Warszawy 
Wielka defilada na Rozdrożu 

WA.. 9.8. W~raj odbyły się 
szawie uroczystości Zw. Strzelec
- koncentra.<:ja ogólno-sitrzeleoka. 
'ystości rozpoczęły się w godzi
ilJiil~h pobudlką na ulicacll miasta 
ą przez orkiestry strze~eckie. O 
-ej rano na stladi<>nie Wojska Pol 

' nastąpiła :z:biórlka przybyłych ze 
:ich stron Polski od'lfaiałów s.tirze
rktóre ustawiły się W kilku rzu

. · ntem do ołtarza :polowego. 
świętą polową odprawił ks. pr a -

łat Mi1chen. 
N a nabożeństwie obecni byli: przed$ta -

wiciele władz wojskowych, z inspektorem 
armil gen. Norwid-Neugebauerem, przed 
starwici:ele władz pańsitiwowych i saIMrzą~ 
dGWych, 

Po nabożeństwie oddziały strzel~kie 
przemaszerowały ulicami miasta na p:i:ac 
Mtarszallka Piłsudskiego . gdzie delegacja 
Z"\\iązku Strzeleckiego złożyła wieniec na 
Grobie Niezrnanego żolnieirza, następnie 
oddŻiały Z.S. przemaszerowały do Belwe-

wypadki samochodowe przy 
ulepszonej drogi 

budowie 

ki Feliks Wieczorek, zam. w Piotr 
rzy uJ. Krętej 26, będąc w stanie 
ym, na nawobudującej się szo

tlepszonej nawierzchni około stacji 
ej Ro~rza , usiłował pobić szofe

lhelma Walocha, zam. rw Rozprzy, 
orowadził samoehód ciężarowy, do 
· materiały do budowy szosy - i 
ce1u zamierzał wskoczyć do prze

iącego samochodu. 
:zył jednak tak niefortunnie, że do
~ pod samochód i doznał ogólnych 
ń ciała. Wieczorka niezwłocznie 
ez!ono do szpitala św. Trójcy w 
wie. 
ż dnia na 5 klm. od Piotrkowa tej 

, ok. wsi LJ:>nginówka, gm. Krzy 
wydarzył się drugi nieszczęśhl:wy 
k samochodowy. 
inny samochód ciężarowy, .dowożą 

cy materiały do budowy drogi, prowadzo
ny przez szofera Tadeusza Dębkę, zam. w 
Piotnkowie przy ul. Północej 2, - naje
chał na robotnika Jana Wałękę, który do 
znał cięzkich obrażeń ciała. 

Wałęka niezwłocznie przewieziono do 
szpttala św. Trójcy w Piotrkowie. 

• „ 
Concordia rem1su1e z 

2: 2-(1: O) 

deru celem złożenia wieńca na stopniach 
p·ałiaou Belwederskiego. 

W czasie sikładania wieńca przez deJe 
gację Z.S., oddziały strzeleckie przedefi
lowaly przed Belewederem. 

O godz. 14-ej na placu na Rozdrożu od 
była się defilada oddziałów Z.S męskich i 
żeńskich oraz odąt. 

Defiladę przyjął ze specjalnej trybuny 
Inspektor .A!I'mii gen. NorWid-N eugebau
er w otoczeniu komendanta głównego ZS 
W demadzie wzięły również udział grupy · 
r egionalne Zw.Strz. w barwm.ych strojach 
lu,dowych, uczestnicy spływu kajakow-e
go i raidu 1kolarskiego -oraz raidu moto
cyklowegc .. 

Przed rozpoczęciem defilady wypusz
czono z klatek ki'l.ka tysięcy gołębi pocz
towych. 

Po południu na stadionie Wojska Pol
ski~go · odbyło się wielkie widowisko hi
storyczne w wy1konaniu .zespołów regio· 
nalnych Zwią2iku Strzei:eokiego. 

Radło 
WTOREK, dnia 10 sierpnia 1937 roku. . 

6 ,15 P obudka i gimnastyka 6,38 Miuzy
ka 7.00 Dziennik poranny 7,10 Ml\LZyka 
11,57 Sygnał czasu 12,03 Dziennik połud
n iowy 12,15 Skrzynlka q-olnicza 12,25 Kon 
cel't muzyki fe~kfej 15,45 Wiadomości go 
~pcdarcze 16.)00 Podwieczorem pod lipą
audycja dla dzieci 16,20 M.uzyrka dJla. znaw 
ców16,45 Od Wejherowa do Pucka - fe 
lieton 17.00 Konc. ork Filh. Warsz. 17,50 
Szczawa - ptizyszłe wielkie z.dr ojowisko 
18,00 Przegląd aktualności finanso'o/o-go 
sopadrcz. 18,10 Program na jutro 18,15 
Płyty 18,510 Pogadan1ka aiktualna 19.00 
„Idee fixe" - Skecz 19.15 Obrazki z Fin 
landii 19,50 Wialdomości sportowe 20,00 
Koncert r ozrywik. 20,45 Dziennik wiecz. 
21.45 „Wieczory sierpniowe" dialog o nie 
bie gwia~dzistym 22.00 Koncert niewido
mych artyatów 22,50 Ostatnie wiadomości 

' 
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PUDER ANTIBA Z PUSZKIEM 
ŁABĘDZIM będQcy r:reczywiłcie 
ostatnim slowe111-w lic-mety• 
ce tym się róim .cd innych pud

rOw, ze 
1) jego cir:qstec::złd po pr:a:e
niknięciu do por6w nie pęcz~ 
niejq pod wpływem wilgoci 
ł ciepła sl-6ry - Q zolym pu- -
der ten 
2) nie rozu:erza .por6w, 
3) jest naisubtelnlejsz:y z po
ś ród do!ychczas utjllłonych. 
~) •i• zbija się w 9r'1dki i nie 
sklei• się - . dzięki czef1'u 
5) nie zatyka porów - a więc 
6) pozwala skórze normal
nie odclychat i tym samym 

• 7> prz9Clwd&iała obumiera
niu 1k-ki powi.~szchniowei 
.skóry, o xołym 
.8) .zapobiega .twon:eniu się 

- .xmarszc:zek, 
-9) .itt•ł dyskretnie perłumo-
•any specjolnQ kQJ'(lbinocjQ ze. 
lP<lc„ów -oi• embcsorne-. 
łO) ,jest _.ryrab.i.MY w 12-tu 

•lcołorach 
1 O .jesf sprzeda1wany w lad

.nych pudełłcach -z:awierajq
-cych 1'uu:.ek w najlepszym 
gatunku. 
~2) •Cena .pudelka dużego 
•naz ,z łabędzim puszkiem 
w:ynpsi 1:zł: 2.75. Cena pudeł
i:a :m_alego wra:z :z puszkiem 
~o.o.si zł. :I.SO .., 

' • $C<t:'<A ·O ··GlĆW. NY• f'<zem. Ha"dl 
Z91. ~· UJOWUC: SPIESS I S'rn S "

W MSZAWĄ. 

,. 

.- . · :. '-r;. * -~ '„: .· „ ' . 

„. 

b. niedzietę rozegrane zostało spot 
w pitkę nożną między dru:żynami 
neordia -Piotrków - L.K.S. Liga 

J. 

powstaje zamieszanie z a.ego korzysta 
Ochęcki i wyrównuje w 80-ej minucie. 

Os ta tnie minuty .należą do Concordii. 
Chojwa stara się wynik podwyższyć, ale 
wszystkie ~zały padają jako łup bram
karza i sędzia gwiżdże koniec zawodów. 

ociqg stoi na · mieiscu. 
ee 3.000 widzów, Zarząd KS. Con
z p. Torentzem i Leistynem na cze 
~ył gościom piękny bukiet kwia-

·ę rozpoczynają gospodarze, którzy 
narwcają piękną grę itechnJicmą. 

oczy się na środ!k.u, chwilami gospo 
doch<>dzą do głosu pod bram:kAą Jjl'Ze 
a, lecz padają strzały niepewlne; 
ej min. Concordia idzie na przebój 
dn~ kombinacji Króla, J~jkiewi~ 
Jezierskiego i pillkę dostaje Jęd:I?.ej
~ przeprowadza przez o~ę Ka 
I.ka i ładuje ją do siailki. W-ymdik 1 : O 
tospodarzy. Na widowni chu.ra.gany 
łRI. 

owcy ?.aCZynają od średka. Gra staje 
~· Siłą starają wyrów.nać, ale 
JWlci obrońcy: Wolski i Kubc.zaik sta 

im silny opór. Padają strzały przez 
. Wskiego, Tadeusiewicza, które 

nte ~bwy.ta Gudemajer. 
~ pauzy żadna strona nie podwy~za 

u. Po zmianie bramek, gra toczy się 
lu L.K.S-u; Concordia gra Ponad 

klasę i w 55-ej milo. z podania Jezier· 
o dostaje pi.ł!kę Chojwa, ten oddaje 
dzkiemu, Gromadzki p<dprowadiza 

hraaikę i pięknie zawija w lewy róg. 
2:0 dl'a Concoriełii. 
tej bramce, goście całą siłą starają 
· ać i w 70-ej mi.n. pier.w~ą 
zdobywa CzajkoW"Ski. Wynilk 2 :1 
~. -

· . 1.8.Czyina girać chaotycznie i bru
. ~ o-zęsto musiał r.ozatrzygać sę-

';4gowcy za wsze1iką cenę chcą wy
. : moony opór . stawii.ają im Kub-
1 Wolski; ten ostatni zostaje wresz· 

" "'
111

""""". wany przez Millera, schodzi 
i już nie wraca. Meldu.je się sę:. 

Drozdow,ski. 
dalszej griz.e Pod bramką,- gospo~y 

ale tnV ledzietny 
W, świetnej grze Conoordii Qdznaczyli 

się: odwagą Gudem.ajer, wytrwałą obro
ną: Kubaza.k, Wolski, Kirói', Jędniejkie
wict, J ezie:rski i Ohojwa. 

Li.igowcy nic nadzwyczajnego nie paka
zali. Odzna.<:zali się tyllko: Kara.siak i Le
wand.ow9ki, 

Zawody prowadził b. dobrze p. J. GUltt-
malil z Piotr1kowa. K.R. 

Wśród wielu cudów techn:il~ i wiedzy, 
jak~ znajduią się w przebogatym skluJ>ie 
niu na Wystawie Paryskiej na szc:zegó1ną 
uwagę .zasl\iguje dworzec kolejowy, na 

którym dały sobie rendez- vous lokomo 
tywy -i pociągi wszystkich krajów świata. 
Na jednym z .torów stoi pociąg fralilCUSki 
tzw. rapide (~es) 2!1'.ożony z wagonów 
pierW.szej ~asy WchQdiziany · do wa.gonu:, 

TEATR WIELKI MIASTA POZNANIA 
Po zeszłorocznym triumfalnym ol»jeździe z ROSE-MARIE 

DRUGIE TOURNEE ARTYSTYCZNE PO POLSCE 

Twlllo 1 r•z Muzvka-śpfew-balet Zesp61 35 016b 
w Arodę dnie 1 l sierpnia l 937 r. w sali Im. Kllłńsklego 

przebojowa klasvczna operetka, clou wszv1tkich 1een europejskich 

ZEMSTA NIETOPERZA 
· (l'IEDERMAUS) 

operętka w 3 akt4ch Ryszarda Oenfe. . MUZYKA JAl'fA STRAUSSA 
·z). i:ontan6wn,, Me Tałlrowską, H. Kwałnlewsk•• R. Peterem,]. Sendeckim, 
B. Jłorsklm, J. OruszcayJ\sklm, J. Wlłnleweklm, ]. Kwaśnlewałclm w rol gł. 

OS OB V: 
eabriel Eisenstein, kapltall1ta - Raalslaw Peter; Roialin,a, Jego iona - Nina Tadrowaka· Adela 
pokol6wka • l!isensteinów - Jadwłga l"entanówna; Dr. falke, notariusz - Józef Smdeckj, franke 
dyrektor wlęzieala-Boleslaw Horaki; Książę Golscc -Helena Kwainłewska; frosch, doierca wlę: 
zinia -Jan Orus.zczyflski; Blinłl, adwokat - Jan Kwałniewski; Ida, tancerka, siostra Adeli -

Małgorzata Kass6w1111. 
Ta 6 ce: Walc, polka komlczaa, czardasz, lezginka w wvk.: Heleny Kwaśniewskiej 

oraz pp. Kass6wny, Gohsówny, Grzegorzewskiej, Soberówny, Wojcłechow· 
sklej, Radtke, L. Petzównv. I. Petzówny I panów M. Sawickiego I I. f'elsta. 

Reżyserował JÓZEF Sf!NDECKI Dyrygent ork. kapelm. St. DZIĘGIELEWSKI 
Choreografia baletmistrza prof. Makspmi/iana Statkiewicza. - · 

. , . . Dekoracje, kostłumv; r'ekwizvtv z własnych pracowni teaktralnych 
Ceny mle1sc od zł. 1 do zł. 4. Przedsprzedaż biletów w Pijalni Mleka cZdrowie11 

Początek punktualnie o godz. 8.15 ,._ 

zajmujemy miejsce w prv.edziale przy ok 
nie W wa.gonie ciem.no. Nagle błySka~ 
światła. Brz.ez dktno wagonu oglądamy 
przesuwające się szybko pejzarze Nonna.n 
dii (poci~ pędzi z szybkością 1000 km.) 
Płaszczyzna Normandii ustępuje miejsca 
górom Francji Centralnej dalej widzimy 
przepiękną Sabaudię, mkniemy brzegiem 
Riviery pod.?Jiwiając błękit morza $ciem
nia się, wieczór zapada tu i owdzie mruga 
Ją śwfatelika sygnałów kolejowych, mija 
my Orlean, Tours, zbliżamy się ku przed 
m1eściom Pary2a Stop. Podróż !11końc:mna 
W ciągu 20 m.1m.Ult objechaliśmy całą Fran 
cję nie ruBzają,c się z miejsca. Kombinacja 
dowdpna świateł przesuwających się szyb 
ko przed oknem wagonu dioramy łąa1ttlie 
z aparaitami dźwiętkowymi stworzyły złu
dzenie podróży Złudzenie ta'k zresztą silne 
i jaskrawe że ~y się wysiada z wagonu 
szuka się mimowoli walizki która powbi 
naby spooeywać na p~. 

POKOJU Z· KUCHNIĄ 
fob dwóch pokojów 2 kuchnią -
poszukuje; najchętniej śródmieście. 

I ł.askawe oferty do administracji 
cGfosu11 sub cDzłennlkarz11. 

---------~-----· 1
1 

Uprzejmie zawiad'1miam, ·że wvkonuM I 
le prace i wtórkowanie podłóg dę· I 

I bowvch wywabiam również wszełłtie I 
I plamy po malarzach. wszystko do- ·1 
I kładnie i szvblco. •- - . ·. · .1 
I~. D_.tklewi<;.2 J 
I . ul. Sienkiewicza 6-. / · . , I I wiad. u dozorcy I 

----------------



<#. \ • „· ~ .· ,:.~ .. ..... . . ' . 

(TOMOFAN) 
papier przezroczysty· w całych nieskłada11ych arkuszach 

•u . en sprzedaje fłrrna Y . 
,,A. Pański ~padk. '' 

Piotrków, Legionów 2, tel. 10-55. 

--
Potl-klątw11 ł'iticzasO•a 

Ogłoszenie werdyktu Syriodu w Białogrodzie 
BJ.AU)QROD. 9.8. WJCJZoraj we wszyst

k~h loościołach było niezwykłe przepeł
ruenie na sik}.llteik zapowiedzi odczyitania 
na nabożeństwach rannych. decyzji zgiroma 
d7'0ll1a. św. Synodu przelkazuqą.cej 1lry1buna 
łom kościelnym i pozbawia~ą wszelkich 
praw i pmywilejów w łonie kościoła do 
czasu o~nia- ·Werdyktu ~~~ trybuna 
ły 9-du członk&w rz~ltl przeWodniczące-

go •izby i 20-tu deputowanych z okręgu 
białogrodzkiego. ' 

Od.ozy.tana W Białogrodaie lista osób, 
objętych tymiczas.ową kiąitwą roQ";pOczyna 
się od nazwi.Ska premiera M:iilana Sto,jadi
howicza, a kończy' się nazwiskiem jego 
brata dep. Dragomira Sltojadinowicza. A
n.alogiczne listy odczytane Zostały w koś 
cwłach wszystlci.cll diecezyj. 

lorsariłWo titorskie czerwonej Hiszpanii 
Znów zbombardowali okręt 

NEAPOL, 9.8. Wcz~raj ,przybył tu o
kręt transatlantycki „Con!te. ui• Savoya", 
który w~~y s~łfĄ~ł~Dlli .. S.?.S. pośpie
szył z pomocą statkowi wfusk1emu „Mon
golia", 2ibomlbar<lowa.nemu w pobliżu Al· 
gieru przez nieznane samolOty. Na pokła 
d:r.ie „~nrte di Savoyą.'' przyjechał z A
meryki a.mlbasadQ_r włoaki w Waszyngto
nie, który udzielił priasie szeregu in.for· 
macyj. Wynika z nich, że atak samolotu 

, I· 
nasUH>il o godrl:. i0,3tl raoo, Zastępca ko· 
mendant\I, . stat:kill „MlOngolia" twierdzi, Że 
llJ,Ozll'A-. l:ty.łą dokł$i~~ ro~óżmii~ aparat ty 
pu Fo~era, ki~ , pósiaaał lJ'an\vy c:Zer
wonej ais·:iipapli. samolot ten r~u.cił dwie 
bomby. PierV'f~Za z nioh ranila kapitana, 
który pote;m zmar}, a odłamkami drllgiej 
bomiby raniony rostał obserwator liolen· 
derski. 

Cyrk j00zie! 
Kilkadzidsiąt tyrków wędruje po Pplsce.-Życie cyrkowe 

,,na codziedJ'. - Radeści i troski artystów cyrkowych 
W ka2ldym miasteczku jak za dawnych 

lat tak i dziś jeszcze sensację bu.dzi przy 
jazd cyrku. Jak za ·dawnych lat ~rują 
po całej Polsce cyrki, kitórych przyby~ie 
zapowiadają różnokolorowe afisze, głoszą 
ce że public:zność ujrzy „światowe atra!kcje 
dotychczas nie widziane zdUmiewającą 
tresurę koni, iwów i" pcheł, krew mrożące 
W żyłach popisy akrobaty~e" i tp. 

Mies1lkańcy większych miast mało wie 
dzą o tym, że począwszy od Wielkanocy 
aż do listopada cały kraj objeżdżają więk 
s~ · i mniejsze impręzy cynkowe. O;beooie 
rozjeżda Po Polsce ok. 30 cyrków w tym 
4. cyil"ki d.ui;e, res2Jtę stanowią imprezy 
mniejs.z:e, a wśród nich krnka cyrikóV\i „ro 
d,zjnnych" t zn. poprostu rodzin cyrkow-. 
ców kitó,re własnymi domowymi środkami 
wykonują cały program. W cyrkach tyc.h 
in::IWldą , wyłącznie prawie artyści p<>Lscy 
jęd~e największe .imprezy ,zat·ruPJtiają si 
ly "%iagr.aiuic-?me jak atrakcje · programu. 

ci i zamiłowania do swego zawodu. Cyrk 
budzi się o godzinie 6 rano i do połudlnia 
odbywają się normalne próby, Potem 
przedstawienie popołudniowe i wieczorne 
po których trzeba udać się na ~czynek 

W cyrkach wędrujących obecnie po Pol 
sce praoo.je około 180 akto~ów k:tÓrzy po 
zakończeni.u sezonu biedują przez C·ałą zi 
mę część z ni~h bowiem zaledwie znaleść 
może zatrudnienie z lokalach ruimcingo -
wych czy kaba,.retowych A przez ok.res· se 
zinu też nie powodzi im się najlepiej gaże 
•bynajmniej nie cą wygórowane właścicie 
le imprez nie zawsze solidnie wyw~ują 
się ze swych zobwiązań. I często cyrko -
wiec „na głodnego" wyczynia swe salta 
czy !karkołomne sztuki na trapezie lub 11p-0 
łyka" szah::e gdy najchętniej potknąłby ... 
1kaWiałek chleba. 

W LECIE TANIEJ! 
Ucze pisać· na maszynie gruntow

nie w ciągu miesiąca. 
Do 1 września - 25% ustępstwa. 

Piotrków, ul. Legionów 2 • 

·r~. ~==~-!.. 

HOTEL 

· Continental 
WARSZAWA 

Marszałkowska 84, tel. 95144 
naprzeciw dworca głównego 

obok przystanek tramwaiowv i autobusowy . 

POLECA 
POKOJE JEDNO i DWU 
OSOBOWE PO NISKIEJ 
CENIE. 

Koncesjonowany 
Zakład Elektrotechniczny 

MARIANA KRAWCZYKA 
Plotrk6• Trvb., Słowackiego 4&, 

telefon 12-34. 
Instalacje elektrvczne dla światła i sAłv. 

Przewijanie maszyn elektrycznych. 
Zakładanie piorunochronów 
oraz pogotowie elektrvc-zne. 

-- "' l~ # 

PIALllA CHf ~ICZłl i f ABBIABllA 
w. Netzei 

Plot•k6w Trvił., Piłsudskiego 41 
przyjmuje do prania garderobe damską 

i m~ską oraz białą bieliznę. 
(eny przvst~pne. Wykonanie solidne 

NIE POZOSTANIECIE 

BEZ~OCHRONY! · 
W każde.i o~ ohzymoC1e 

, +~+ 
Waszą wyproboW01Jq.morf<r z. 
.0.LLĄ•5101sito ~WOWE AWllLON 

L•clenle i•lmlc 
c11oro1av 1k6r"•' ••• 
Dr. med. PA]N 
prz11/m11;e od 12-2 i ~ od s-. 
Plotrków,al. Plł1ułlskie10'67, 

STARSZY FELCZ 

I. LEWKO 
Piotrków, SŁOWACKIE 

Wvkon1wa ochronne szq 
przeciw ospie I d'lt 

zastrzyki, oraz wszelkie zabie 
felczerstwa wchodząct 

P_osiada ,stale świ~że pijawki 

Restauracja ,,B I A~ V 
PIOTRKÓW TRYB., Sł:.OWACKIEO 23, tel. 13-33. 

Poleca w obecnym sezonie. znane ze swej dobroci 
Śniadania-Obiady-Kolacje_:_zsiadłe mleko z kaf. 

felkami i różne napoje chłodzące 
iiii ................................. „ .......................................... . 

I · Rozkł~:t s!a~;~~~T~'!~~usów 
I L inia Łódź-Piotrków 

Z I: od zi Z Piotrkowa 
11•z. 5.40 1 11•u1.oo* I l[fZ. 16 oo 1 11fz. 21 .30"* li '°z. 8.oo 1•lfz.12.40 I pn.18.00 I. •.L „ 1,3q• , . u.oo „ 18.00„ j . . „ 9.oo• „ 14.oo „ t9.30"' 
„ 9.3o „ 15.oo• „ 20.00 ,, 10.so• „ 16.00• „ 21.35 

Linia Piołrków-Przygłów-Sulejów 

Z Piotrkowa Z Sulejowa 
1.15 1 ""· 12.30 I ''R· 11.30 : Ili. 22.5s"* 11 · 11&c. 1.00 1 • · 11.50 I lift. 11.10 1,1111. I 

., 9.10 „ 14.40 „ 19.40 I „ a.po „ 13.10 „ 18.20 
„ 11.10 , , 16 30 „ 21.25 „ 9.!'Jo „ 15.20 „ 20.30 

") Ku1sują przez Wolę . ł<amoi:ką, r ozostałe przez Sr~ck. 
„) Kursu1ą 1ylko w n1ed11ele i święta, •• „ .................................................................. „ .... „ •• 

---------~------Piotrlows~a f a~r1~a Papu oae~owei 
H. Z. Pacanowski i sun 
Pietrk6w Tryb., Al. 3· Maj .i 6, tel. 10-64 

POLECA: 

Papę dachową czarną i białą nie
doścignionej jakości, smołę w pier
wszorzędnych gatunkach, , lepnik, 

pak i karbolineum . 

Zaklad Ślusarsko-Kotlr 
. STEF AN BAĆKł 
Piotrk6w Tryb., 

,- 1lty.cie. ey~ku na . pr.zesb:izeni lat nie„ uleg 
ło większym zmianom i nie odbiega dziś od 
tego co oglądamy często na filmie. Jak da 
wnie.j ·wędrują wozy z miasta, do miasta1 z 
. Ul rożnicą może, że niekitóre cyrki moto 
ryzit~ją swój taibor, kup.ując tr~~tory, · że 
w.ięlf,sze cyillki · ładują swe wozy ... na plat -
formy kolejowe. Bo ·praca w cyriku - to 
. us.tawiiozny po$piech, bo czas jest drogi, 
bo każdy dziE(ń zurży.ty na potlróź czy mon 
,ipwanie naqniotu - to strata, kitórej nie 
mofua p0tniei odro bić Więc jeżdzi się, w 
mfarę Pł-oż,ności nocą, aby jak najwcześ
niej priży pomocy doangażowanych na miej 
$Ot1 robotników i po południu dać już przed 
,stawienie W ostatnim dniu pobytu cyrku 
w ldanym mieście kiedy public.mość oklas 
Jrułe ostaitnie numery programu, część cyr 
ku jest już załadowana na wozy, a na· 
miolt I'OOlbiera się w dyskretny sposób. 

fabrvka nasza gruntownie pnebudowana 
z zastosowaniem najlepszych udolkonaleń 
I zdobyczy technicznych wed:ug na1now
s,ego systemu. w wyniku przeprowad:zo
nycłl ulepszeń w produkcji, uzyskaliśmy· 
pięrwszor~~cn•· gatuiiki papv., 1 wvrób 
kalkuluje się nam znacznie taniej w związ· 

r ku z czym: 

Il ~li „ . -~•'ZE. z1ea1EN1E. I ;..-c ..... ea_,__,•,,.,..•u_· ~e ...-s~ą "ll"!k~OD::'.'"<"kr"".ur:"'::'.1n_cy~jn~e~ 

BarWń..e życie C)"t'kowe nie przedstawia 
isi~ na co·dzień bynajmniej ponętnie_. Po· 
mijają,c już, niewygody, 22Wi.ązane ze sta 
łym pob.yitem w wędrownych wozach, tem 
po Pracy i jej charakter wymagają z111acz 
nych Sił fizycznych, gorllwości wytrwałoś 

URYllA.P, ~ D --------~~..-----IGLE" &tfPJ!Y, Z·EI Wilp. RAS9WiE KRóLIIU okazyjnie do sprze 
I ~c ~MAllM:M PRÓszicowao-a.KOliUfKIEtr dania. Wiadomoś9: Piotrków, ul. Sienkie 

_ ,H.H;hijłlł.1[łlji);l·ti1:łli,'1·1=*·f.!t·I wicza ·Nr. 15, slilep _!comisowy. 
J eov!.§A Już NAŚLAoowNrcTWA . 

j 
~uylUIE PRDSZKł \l#lłGRl!NQ•llERY0511)1"z !!:KC=.;:. '"=U.:..TKl=E="' r 

OpN.AJM.Ę POKOJ z oie k~epującym wej 
ści.eni soli&ej 0S<'bie. Wiadomość w Adm 

'łłOSZMo,MIGllENO-NERVOSIN" .u\ ni.i w ~~_!:.'l!Attt, Qł Tryb" ~ • === 1 ~,„, ..•• ...,,...< . .-- I. OSU • 

- ·-----„--------~#- ~ -- . 
SPRZEDAM tanio . oleander n 
do balkonu. Wiadomość Piotrk 
nów·2. 

POKóJ wneblowany z 
ściem do wynajęcfa.. 

Wi.8.domo.ść Plotrków ul. 
65 m. 5. 


